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Polonistyka
czasopismo dla Nauczycieli

Po dwudziestu paru latach od debiutu wielu pisarzy, którzy dzisiaj do-
biegli lub dobiegają pięćdziesiątki, a w dorobku mają sporo wybitnych lub 
choćby ważnych książek, nadal mówimy o nich, jeśli w ogóle próbujemy 
mówić, bez przekonania, z niepewnością, czy warto się nimi zajmować. 
Szkoła jest bezsilna wobec literatury nowszej i nowej, co mówię nie dla 
przyjemności narzekania, lecz opierając się na dość licznych obserwacjach 
i doświadczeniach. 

O czym to świadczy, niełatwo i nieprzyjemnie stwierdzić, poprzestań-
my więc na paru – przeważnie retorycznych – pytaniach.

Czyżby literatura ta okazała się do tego stopnia nowa (ekscentryczna, 
trudna, wyłamująca się z wszelkich kodów tradycji), że potrzebuje szcze-
gólnie długiego okresu, by czytelnik za nią nadążył, nauczył się ją czytać, 
polubił? 

A może jest to literatura nieważna, skarlała, jałowa, nieciekawa?
A może czytanie literatury nie jest już dzisiaj zajęciem koniecznym, 

będąc li tylko rodzajem egzotycznego hobby, nieszkodliwego dziwactwa, 
czymś podobnym do telepajęczarstwa czy hodowli gołębi pocztowych?

Czy szkoła zachęca do czytania, czy raczej przygotowuje do testów 
gimnazjalnych i maturalnych, które to testy nie premiują jednostek oczy-
tanych, niezależnie myślących, rozbudzonych przez lekturę?

Czy nauczycieli, zamiast dręczyć permanentną biurokratyczną refor-
mą, nie należałoby „obdarować obowiązkiem” regularnego odświeżania 
wiedzy? 

Czy programy nauczania nie powinny uznawać literatury współcze-
snej, polskiej i światowej, tzw. wysokiej i popularnej, za rzeczywistość 
podstawową, pierwszorzędną, uprzywilejowaną, czyniąc z niej stale 
obecny punkt wyjścia do wycieczek w przeszłość, w stronę żywych trady-
cji, nieprzedawnionych arcydzieł, wspólnych doświadczeń i języków?

Znaleźliśmy się w sytuacji absurdalnej, w której dobry polonista to zły 
pracownik, buntownik przeciw kulturze audytu, agent niezestandaryzo-
wanego świata. Spotyka się takich wspaniałych rozrabiaków niemało 
w dziesiątkach miast, a przecież stanowią mniejszość, budzącą podziw 
i smutek elitę. Smutek pochodzi od myśli, że to, co robią z poświęceniem, 
prawie nielegalnie, mogłoby i powinno być zwyczajną praktyką. Bo to jest 
stanowisko pragmatyczne, bo rozwój humanistyki to kwestia zdrowego 
rozsądku, bo bez rozmowy o wartościach nie polepszymy ani służby zdro-
wia,ani gospodarki… Ale nie ma humanistyki bez czytania literatury, nie 
ma czytania bez zainteresowania współczesnością, nie ma rozmowy 
o współczesności bez otwarcia na nieznane i nie od razu zrozumiałe, nie 
ma mądrości czerpanej z literatury bez wolności wybierania jej i rozumie-
nia po swojemu.
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